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„ O Prefekt Departamentu Poznańskiego. 


Ponawidiąc tylokrotne zakaży 

~ iż nietylko za przestąpienię 
gdyb y kto przytął, łab 

przepisanóż „Dekretćm 


ezna dnia. 23. Stycznia: 1815. 
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Z: Posdania diia zy: St 
W dalszym ciągu przecho 
wództwa JW..Głą Hrabi Beamig 
tudoia 25 -<tem..pułki strzelców 

przyciągneły tu;< Irkacki pułk'hazarów, złó-* 
Żony z 2g' Oficerów, 674. ludzi i 704 konii 
Mopgrelskipułk piechoty, liczący 36 Oficerów, 


utrzymywał dezćrtera z 
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2298 ludzi-i 126 koni, i lekiey 'artylleryi" 


kompania Nrò. 32, obeymuiąca g Oficerów, 

214 ludzi i 163 koni; prócz'tego wozy tabo- 
TOWEGCJ 2 j BSE ROR DIGG 

Przybyli tu JJ. WW, Generałowie" Majo- 
rowie GagreliFrszowi oA 509 „5% 

Z Warszawy dia 21. Stycznia. 

"Gazeta Warszawska zawiera następujący 

ROZKAZ DŻTENNY. 

Zaleca się iak naysurawiey wszystkim 

' mentom, kom 

w ogólność 


s 
x 
paniom artylleryi i wsżystkim 
Ci Woyskowyin kómineńdom, aby 
tak w czasie kwaterowania > iako'i na marszu, 
zachowały iak Daymocnicyszą otl ognia ostro- 
Żność, czego dożierzć sczególniey powinni 
Dowódcy pułków i inńi Na: zelnicy woyskowi, 


przez niedbalstwo których, ieżeliby gdzie a d 


< 


o-nieprzylmowanić osób bez zaświade 
zakazu tego, Każdy dó odpowiedzialności 


Królewskim d. d. 14: Stycznia Ig 


zeń, ostrzegam Publiczność 
pociągnięty będzie, leca nadto; 
woyska. Polskiego; podpadnie karze 1,000 Ził., 

12- r. w Dz. P.. Nró: 39. 


I-PONINSKI. 
Generalnego, J. Lekszycki. 
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nieosttożności Żołnierzy wsčzał się pożar, Do-- 
wódcy odpowiadać 


Dalsza oshowa wyciągu z Dziennika depar- ` 
tamentowego Warszawskiego. R 
Dla roztrzygnienia sporów w tey mierze, 
wypadałoby utworzyć Kommissyą, “składać 
się maiącą n. p. z Podprefekta, Radcy powia- 
towegó i.Plebana parafii, którzyby większością 
głosów rzecz między “dziedzicem a włościa” 
ninem decydowali. Kommissya ta roztrzy- 
gaćby mogła wszystkie spory między temiż * 
stronami zachodzące, z powodń ieodrobio- 
ney pańsczyzny i niedopełnienia obowiązków 
inwentarzem obiętych. Manipulacya albo- 
wiem teraznieysza sądowa zbyt rozwlekła 
'lkosztowna, tudzież brak w tey materyi ia- 
'shych przepisów, czynią i włościanina nie- 
zdatnym do doyścia swych pretensyi, iakie 
o dziedzica, i znowu dziedzic, ieżeli. 
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re = ś e nieznayduie Ża- tysi czne dla rolnika niędogodności 
włościanin wyQrowadzi się, y ysią 


środka doyścia swey należytości, gdyż 
Eon 0a mało ARIELA posia: 
daiący, wyniosłszy się, Żadnego uż seda 
stawia bezpieczeństwa. Z tych tt 
| roztrzygavie podobnych sporów drogą admi. 
'pistracyiną ślbo raczey policyiną, przy. tera- 
na położeniu rzeczy, prawie konie- 
par sięstaie, i liczne dla kraiu przyniosłoby 
sę (SARNA mogących stan teraznieyszy 
włościan polepszyć, należy usunięcie żydow 
ze wsiów, i od wszelkich szynków i propi- 
nacyi. - Chlubną iest dla Prefekta rzeczą, 
donieść, iż zdania w tey mierze wszystkich 
uwagi nad ninieyszym przedmiotem czynią. 
cych, tak iedno zgodnemi okazały się, iż 
_ Środek ten, iako od całego departamentu za 
konieczny uznany, uważany bydź może. 
, Ale nadmienić tu wypada, że usunięcie ży. 
dów. zę wsiów, bez odięcia im szynków i 
propinacyi po miastach, Żadnego nieśprawi- 
łoby skutku, Małe nasze miasteczka tak 
blizkie sąiedne drugich, że zamieszkali.w nich 
‚Żydzi, tem bardziey w większey liczbie Zgro- 
znadzęni, oszukiwania włościan i utrzymy- 
wania ich w nałogu piiaństwa iak nayłatwiey- 
szy znaydowaliby sposób. W większych 
tylko miastach, iak n, p. w W arszawie i mia- 
‘stach departamentowych, możnaby Żydom 
fabrykacyi en gros trunków dozwolić, i tym. 
tylko sposobem dobro mieszkańców, znie- 
ukracaniem ile można wolności hdndłu ifabryk, 
mogłoby bydź pogodzone. Przez ograni- 
czenie to, wielu żydów, musiałoby chwycić 
się roli, którychby do tego przez nadawanie 
im gruntów w dobrach narodowych zachęcać 
możtia, na czemby Wszystkie klassy i cały 
kray niezawodnie, zyskiwał. 3 
Również iednozgodnem zdaniem wszy- 
stkich nad polepszeniem stanu włościan uwagi 
czyniących , okazało siç, iż potrzebnem iest 
koniecznie zniżenie dziesięcin wytycznych, 


laty uwieńczoną, powiększył wa 


t 


ża 8Obą 
prowadzących, co tem łatwiey mogłoby bydź 


uskutecznione, iż rostropne urządzenie kom- 
pozyt dla samych xięży większy mogłoby 
przynosić pożytek. aA 

Kończąc te uwagi, Prefekt za chlubny ma 
obowiązek imieniem obywateli departamentu 
Warszawskiego, złożyć hołd wdzięczności 
N. Imperatorowi wszech Rossyi, iż tak zgo- 


dnie z ich uczuciami zwrócił łaskawie uwagę 
na klassę mieszkańcó: 


w, ktorym przez same 
prawidła ludzkości, 


starać się zabezpieczyć 
wolność, nieść pomoc i ratunek należy, 


- Nakwaskz. 
"un Rakiety, Sekr, 


Zag posiedzenia Publicznego Towa- 
rzyetwa królewskiego, „Warszawskiego 
Przyjaciół nauk, przez JW, Staszica, 
Prezesa onegoź, d. 11. Stycznia Agip. 
; S _( Dalszy ciąg.) n ei 
Kollega Arnold, Doktor Med 


Rozprawy te dzisiay czytanemi będą. 
„Kollega. Gloc przesłał do tegoż wydziały 
dzieło; Q pomorze bydżłą > 2 Niemieckiego 
tłómaczone, z przydanemi własnych, ną 
doświadczeniu „w kriowym „gospodarstwie, 
wspartych uwag, i 
, Nadto rozbieranemi były kryształ 
wapna, przez Kolllegę Chodkiewicya 
rozwadze Wydziału umiejętności poddane. 
Oddaiąc należną cześć zmarłym tego 'To- 
warzystwa -Członkom, Wwygotowane zostały: 
Opisy życia i dzieł naukowych, SZaHOW ney 
pimigci Wichała Hubego, przez Kollegę 
Lęskiego ; Szeflera , przez Ko 
Czaykowskiego ; Filipeckiego 
legę Kanonika Szaniawskiego, 
Koliega Doktor Medycyny Lerner: 
prawe o morowem powietyzy ; 


ycyny, wyż. 
Pracował: Kozprawę o choyności Królów © 
wzgledem. sotuki lekarskie w Polscze. 


y węglanu 


llegę Prałata, 
E s- przez. Kob, 


faze: 


przed kilku 
Żnemi uwas 


- p 


gami, zebranemi iescze w ostatniem powie- 
„tczu morowem w Aulżanach. : 
Budowniczy w departamencie Warszawskim 


Sylwester Spilewski podał rozpoznaniu To. ' 


warzystwa dzieło pod tytułem: Zasady wyra. 
chowania materyałów do różnych budowli, 
z ozzaczeniem sposobów dokładnego spo- 
rządzenia obrachunku kosztów. | Dzieło to 
gruntuie się na gachónku Pewoym opieraiącym 
się ciągłe na doświadczeniu naycełnicyszych 
w tey rzeczy Pisarzy kraiowych, Architektów, 
i na własiey Autora praktyce, Towarzystwo 
uznało tey pracy dla -kraju naszego użyte 
czność: - 2 - 
| "Na zapytanie przez Towarzystwo Publi. 
czności w zeszłym roku podane, o wskazaniu 
sposobów, któreby naymniey były koszto- 
wnemi, a naylepiey oshraniały drzewa owo- 
cowe od tęgości- mrozów; odebraliśmy od- 
powiedź pod. napisem: Cana gelu. et niveis 
kyjepiabant arva` prutnis. — Et nemus 
amissas flebat, et kortus opes. Gdy iescze 
czas ` do odpowiedzi dawania niewyszedł, 
pismo odebrane osądzonem dotąd bydź nie- 
mogło, Towarzystwo wzywa Pisarza, aby 
ważne -spostrzeżenia w rozprawie przesłaney 
umiesczone, podczas teraznieyszey zimy dal- 
szem doświadczeniem Stwierdzał, a dyby 
jakie nowe wiey mierze uwagi zebrał, zechce 
te Wydziałowi umieiętności udzielić 
Również przesłaną była Towarzystwu od- 
powiedź ną zapytanie: o ułożeniu instrukcyi 
| 0 SPOSObje naystósownieyszym do poięcia 
ludu, a maiącym za-cel, oświecić mie- 
szkańców krain naszego w tem, czego się 
` strzeda, „2 co czynić we wszystkich wzg/ę- 
dych maig, dla. zapóbieżenia uszkodzeniu 
zdrowia ż Życia? -es Zamiar pisma przesła- 
nego iest użyteczny; żłe on zaymuie ogolne 
oświecenie ludu wi-Po/seze, nieodpowisda 
zaś igtotoemu zamiąrowi w.zapytaniu Powa- 
rzystwa „wysbagalącemu zebrania i podania 


ludowi! w spógobie. 0 iego poięcia łatojm, 
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nóż 
wszelkich takich przestróg, któreby zapobięż 
gały wcześnie uszkodzenia iego zdrowia iż 
Życia. : 3 

Przedwezesna śmierć wydarła Towarzy- 


stwu naszemu Członka nicodżałowaney straty * 


Konstantego Tymienieckiego. „ Zatrudniał 
on się pracą, maiącą zbogacić literatnrę Pol- 
ską, przysposobienńiem w oyczystym ięzyku 
niektórych dzieł z celnieyszych starożytnych 
i tegoczesnych Pisarzy. W tym zamiarze 


iuż był ukończył wytłomaczenie sześciu ko- 


medyi /erencyusza, przełożył z Ossycna 
trzy poemata: Ojthon, Karton i pieśni Selnzy ; 
z Tompsona: Ubraz lata, z Delila: Hjmn 
do piękności; z Popą: Swiątynię sławy ; 


towarzyską Jana Fakóba Russego. Te 
wszystkie w rękopismach pozostałe prace; 
Wincenty Pymiemniecki, również gorliwości 
obywatelskiey swego brata duchem tchnący, 


by ku użytkowi narodu były, złożył w tutey= ` 


szym rękopigmów zbiorze. Żastak szanowną 


ofiarę imieniem Zgromadzenia Przyiacióż , 


nauk, publiczne podziękowanie oświadczam. 
W. tenże półróczu biblioteka 'Towarzystwą 
i zbiór rzeczy naturalnyeh przez sczodro= 


z Woltera: Rozmaite ułomki; i Umowę ' 


x 


bliwość współziomków ,. następnemi dary 


powiększoną zostało: 

Kollega Alexander Chodkiewicz złożył 
w gabinecie hisioryi naturalney wielką sztukę 
Mognessu z wyspy Elby, a'w bibliotece 
dzieło: O Pasigrnfii. % 

Uczony "Wacław Seweryn Rzewuski, 
Członek Akademii ( etyngskiey i Munichskiey, 
oddał dv bi.lioteki kosztowne dzieło pod 
tytułem: Fundgruben des Orients, trzy 
tomy in folio, A 

Senator Imperii Rossyiskiego Stroyzowskż 
własne pismo: O ugodach dziedziców z wło- 
Scianami. > 


Kollega Kanonik Szasźitnski: Kodex Na- 


Poléeöna w.tzech ięzykach, Polskim, orygi- ` 


nalnym Francuzkim i Łacińskim, ^ Dążefo 


. Dąbrowskiegą, 
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o usposóbieniach potrzebnych do uczenia 
się prawa. „Rozprawę, -iak przepisy Ko- 
dexu orozwodačh rozumianemi hydź maig; 
i uwagi o hypotęce. ry ut 0) 
Prezes w ydziałuumieiętności Bergonzoni; 
Opisanie „skutków „ciepłych siarczystych, 
z zimnych żelaznych „kąpieli w Krzeyzowi- 
cach. ' = BSE kt zek 
_bDoktor Medycyny Lucy: Opis morowego 
powietrza: w Smyrnie „przes Franciszka 
granda, :Dgieżo a trycianach przezsta- 
wnego.lekarza Santis Arelolni, i Rozprawę 
o.chorobie.ięzyka, prolapsus lirgvae. Ir 
LWINEJ. |. SESER 
Kollega Rektor Linde: „Zbiór spiewów 
w ięzyku. Kroaćktu. Ogólny etymologikon 
żęzy ków SZawidńsnich, atożowy przez Józefa 
Członka naszego /lowarzy» 
stwa. "Vegoż.dzięło „podtytułem: -Glagoli- 
lica i zbiór Czeskich przysłowiów. 
Adam kielbich; i Stanisław Borodzic, 


" Nauczyciel w korpusie kadetów w Chełmże, 


oddali<dobiblioteki dzieła rozmaitych autorów 
Niemieckich i Włoskich , -ksiąg piętnaście. 
"Uczony Kopitar;z:Wiednia przesłął na- 
pisaną przez siebie: *Grazumatykę, Stawia: 
skiego języka. wę, ią 
Doktor Medycyny Adam Rudnicki dzieło 


właste : O sposobach zabezpieczenia się od 


gorączki, pospolicie zgniłą, va sghaczey 
nerwowa zwakej ; i Rozprawę o powietrzu 
bydięcem. | < į (Dalszy; ciąg następnie.) 

j Z Petersburga d+19. Gudniad,s. `s ' 
„ Zokoliszńaści śmierci N..Królowey Sy- 
cyliyskięy ; sdwór;tuteyszy, Że zwyczaynemi 
w podobnych zdarzeniach obrzędami, «włożył 


Żałobę na-cztery tygodnie, .licząc.od dnia 14. 
Aans „Ad 2 


te m. Z R. 
> ZWilna dnia 30, Grudniasd. s. 

Dnia 28. t. m. przyszedł tu z Petersburga 
ekwipaż „zimowy, | na spotkanie; powracaią- 
cey.z zagranicy. Wielkiey Riężney Jeymości 
Katarzyny Pawżownej, cos: dą 
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“Zi Miednia. d.'16, Stycznia. 
"Pierwszy Włoski pułk „piechoty rożkwate: 
srowany iest na tu'eyszćm przezmieściu Marża 
hilf. June pułki są 'w pochodżiey i znacznie 
„SIĘ iuż oddaliły, od'granic Włoskich. - Pułk 
| teM przeznaczony iest do Ołomuńca. 
i N. Król Duński. przesłał Austryackiemu 
‘Kapitanowi Sche/g, za- podanie. mu '€£em- 
plaza łasnęgo dzieła: Omałeywoyn ie : 
wielki złoty medalion, zprzyłączonym do tego 
listemi: Podobnięż N. KrókBawarski za a 
daby-sobie €xeinplarz tego dzieła A obdarzył 
autora kosztowną złotą tabakierą. Ha 
w Budzie umarł nieiakiś Falk, który 
;,przywędrowawszy tam iako biedny "Tyrolski 
„stólarczyk; podrafił się dorobić majątku 42 są 
¿Złotych i-szlacheciwa Węgierkiego, -Na swą 
„osobę niełożył oh ani grosza, sypiął na słomie, 
„nosił, na sobie odzież dopóki .z niey łaty nies 


, «spadały, śdozwalał zawałania Się -własńym 


<domom , "górę miał.zapełnioną sukniami, na 
_ które ubogim pieniądze rozpożyczył, a w pis 
' +wnicach,.do których nikomu niedał przystępu, 
, zestawił.moóstwo win zepsutych. -Cały swóy 
«maiętek zapisał wdowom i -sieroto po pos 
ległych W „woynie -woyskowych, . siostrzenicy 
zaś swoley , . która- mu-przeż lat 30- gospoda- 
'rowała,, tylko 20, Złotych. + 500,6 
i „Dnia 19. Styczńła. 52 
N. Cesarz.raczył Pułkownika Veżg/, przez 
-wzgląd na iego znakomite posługi, «wynieść 
\ do stanu szlachectwa Austryackiego, wraz 
'z potomstwem, : pod.pełnćm znaczenia pa- 
zwiskiem: v07 Kriegslohn. $ 
„Dnia 7, byli Monarchowie na pięknym balu, 
„danym -przez Ministra Hrabiego. Zichi? i? 
<i powiedziana.witlka szlichitada 3 dobis 
-wiona jest ma, dzień '20. t..m., «ponieważ 
«iescze-wiele, paradnych «sanek ie są ukoń 
„ezone. |. Pora czasu niebardzo sgizyia tym 
- przygotowaniom, albowiem. skąpo!ropadły 
 śniegobiekedwoncałkićm iużznikuął, ś 


SI 


si Byly: Więteh rółW łóski ciąglestu bawie u! 


` 


o wpierwszey- chwili mniemano. 


1 s - Sz) 


"Gazeta Pragska „zawiera następuiący list 
„z Wiednia pod dniem 3- Stycznia: ,,Wiado- . 
„mość o żawartym między Augliq i Ameryką 
;,pokoia , „wzbudziła. w Publiczności wielką , 
„radość, ponieważ. sąd24> „Że. ten. wypadek 
będzie «mieć pomyślny „wpływ na.sprawy . 
| Kongressu Wiedeńskiego. -Z ukończenia tey . 
woyny idla: tego iescze cieszyć się należy, . 
„Że dalszy ciąg oneyże, mógłby się był stać 
łatwo Żagwią +2 którey zazdrość drugich Na- 
rodów rożniecałaby byłaziskry. Wiemy z do- 
świądczepia, iak-wiele uchwał zwlekanych , 
. bywa przez zmianę sczęścia woiennegą. .Bo- 
day się nam więc święcił $ongres | Gandawski! 
Niechay Bóg błogosławi tych Mężów, którzy 
na bim słowo zgody wyrzekli! „Oby się ono 
„wkrótce w stolicy Cesarskięy obiło. — Prze- 
„mysłowi ludów Austryackich ; otworzy . się 
¿przez to nowa droga. „Czeskie fabryki szkła, | 
Styryiskie , tudy. żelazne, . Ldryiskie kopałnie . 
żywego. śrebra, «będą mieć znawu „wkrótce _ 
„swoie targowisko 2. tamtey strony Ańanty-, 
<kiego, Qceanu, „a. korzyści, „które dla Mo- . 
narchii naszey przez te ńowe rozszerzenie się 
* czynnego handlu naszego i przez powiększo- 
"ny obieg 'krusczowych pieniędzy wynikną, . 
mogą łatwo. stać się znakomitszemi, aniżeli - 
Dia tego tęż, 
- od. czasu, zawarcia Paryzkiego pokoiu, nie 
sprawiła Żadna wiadomość tak wielkięgo ukon- 
tentowania w świecie kupieckim, iak ten wy- . 
padek. Gandawskiego Kongręssu.** 

a uczcie i balu dworskim w dzień No-. 
wego Roku, „pie było N.-Gesarza naszego, 
Będąc bowiem N. Pan. czynnym . w. czasie 
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,zęcie, pod mapisem.z-Drezzadnia 30. Gr 
„dnia. „Trzebabysię za nadto rozwodzić, chcac 
,potwarcze iego twierdzenia zbiiać publicznie. 
iob$zernię.  Zbiiaią się tu one same przez 
się , i. wprawdzie z tém wi igkszą łatwością i 


pewnością, kiedy o ich źródle i dążeniu tiikt ` 


tu zaiste uiepowątpiwa. Jeden tylko prže- 


sdmiot mógłby powodować ludzi światłych dó - 


„mniemania , kłóreby bynaymniey nieodpo- 
+wiadało s m i załecie,. iaką fżąd Pruski 
ma po, sobie. rżeczóny i bowiem artykule 
obók innych fałszów, mieści się iteń: Prtu- 
ski Radca nadworny* Kieseńetier, 
iest naczelnikiem tayney Policyi 
i przydany do boku Prezydentowi 
miasta, "Urodz. Rochow. -Oswoiony 
„zupełnie z tuteyszemi stósunkami zapewnić 


*MogĘ, iż znany korzystnie z czynności, zna- - 


iomości rzeczy i rozsądku Pruski Konsyliarz 
nadworny Kżeseweżter ,. przydany. wprawdzie 
został do pomocy szanownemu Prezydentowi 
policyi, Baronowi Rochow, z zupełnóćm one- 
„goź. porozumieniem ,. i bez naymauieyszego 
ścieśpienia -iego dotychczasowey, .z chlubą 


sprawowaney, władzy ,* lecą. BYYWPEY, iako 


naczelnik lub Kontroller iakowego urządzenia 


policyinego ; -któreby zasługiwało „na imie 
taiemnego. 


- Wiadomo całym. Niemcom , , 


„iakie haniebne. systèma Napoleona przywią- ge 


zane iest do tego nazwiska; wiadomo równie 
całym Niestcom, że, pod cząs:gdy systema 
to .w całey ńiemal Europie było w uży waniu, 
odpychało ie od siebie państwo Pruskie iiie 
możności zachowywało „swym ' oby watelom 
wółność mówienia. i pisania. 


požaru pałacu Razumowskiego, wystawiał, których się wolność ta opiera. „były oddawna 


się przez 6-godziń na ostre powietrze tzaziębił 
„się przez'to. J; G.-£. Mość iadł zatóń 
w dzień Nowego Roki. osobno z M. Gesa- - 
rzową Maryą Ludwiką. 
Z Drezna darb 17. Stydaliia. - | 
e żwielkićm zadziwieniem. czytała tuteysza 
„Bubliczność artykuł w Powszechney ga-. 


„pychą rządu Pruskiego, i przy obięciu Saroniż 


Zasadv, na ` 


w posiadarie, ani pomyślano o urządzenia 


czegoś podobnego -taiemney policyi, To 
„pewna, „Że od.ćzasu.zawiadowańia Pruskiegó 


Saxonią , iak. we wszystkich gałęziach, tak - 


r w wydziale” Połicyi, daleko większa niż 
kiedy „pannie ' troskliwość: É czykiiość władz 


f; W 


które z zrzeczćniem się prawdziwey miłości 
oyczyzny, iednostronnie i samoistnie, kuszą 
się działać potaiemnie przeciw rządowi, 
„wymagaią może niekiedy mądrych Środków 
przezorpości ; i zgoła przykrzy się może 
nieiednemu ściśleysze przestrzeganie ustaw ; 
stćómwszystkiem nikt niepotrafi przytoczyć 
takiego przypadku, któryby też tylko do 
podobieństwa zbliżał bytiakowey taiemney 
policyi. Nadto duch powszechny tak iest 
przyjazny dla paszey obecney admibistracyi 
rządowey, iż naymnieyszey niema potrzeby 
takowego obmierzłego urządzenia. 
(Gaz. Berl.) 

Dnia 19. Stycznia. 

Przed kilkoma dńiami przywołano tu 6 
Nadleśnych: z rozmaitych okręgów i przeczy- 
tano im ustawę, zezwalaiącą na spusczenie 
W kraiu za pół milliona drzewa i wywóz one- 
goź za granicę. 

Od lat może 50 pierwszy raz znowu tey 
zimy bywają reduty w hotelu de Pologne. 

„Z Berlina d. 24. Stycznia. 
„, N. Król mianował Szambelana Hrabiego 
Brühl, Generalnvm Dyrektorem widowisk 
Królewskich w Berlinie. 

Od dolney Elby d 20.-Stycznia. 
> Stany Hannowerskie wyznaczyły cztery 
Kommissye, dla zaięcia się przedmiotami 
sprawiedliwości, szkoł i podatków.  Ogół:e 
zebranie nadracza swe posiedzenia, a człowki 
onego, nienależące do ustavowionych Kom 
missyi,, wracaią znowu do domu aż dò dnia 
3. Kwietnia. 

Szambelan Piotr Anker mianowany iest 
Norwegskim Ministrem s anu w Stokkholsnie ; 
między nowymi Norwegskimi Radcami stańu 
iest także dwóch kaznodziejów; przeciwnie 
Radca stanu Aal, który sczególniey żałecał 
połączenie Norwegii ze Szwecyg, otrzymał 
żądane uwolnienie. 
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naywyższych o publiczne dobro; takźe nowy | 
porządek rzeczy, i zamachy niektórych osob, . 


Zadziwiaiące. skutki magnetyzm, 
' (Dalszy ciąg.) i : 

O godzinie 1otey miuucie 31wszey ml 
rzyła po kilka razy oczy. Wzrok iey był 
lecz atg zrzénice bardzo powiększone, 
in niebyła iuż nieprzyjemną. i 
ża zost min. 30tey dała znowu 

aby ią na łokciach 
co się i stało, 
Acie 37mey.- Dotąd 
AOORREM z oczyma; 
oczów, odirąciła” gwałtownie od siebie czej?" 
czek, na którym trzymała nogi, położ f R 
w kącie sofy razem z nogami, ża uni sejm. 
zawołała: „Tyś temu winient« m 

Ooan Sk i 
R a minucie 40tey była znowu 

O godzinie rotey minucie i; 

z palca złotą eak: Aa, 
który. zawsze zwykła była za gorsem co, 3 
1 oboie położyła na poduszce sofy, R 

O godzinie 1otey minucie 43ciey włożył: 
obrączkę na skazujący ( drugi ) nalec się yta 
ręki, wzięła kluczyk tą ręką i sawała sw 
od czoła po nosie do podbsódka i po araia 
dku, potem od czoła Po brwiach ku skro- 
niom, Potćm trzymała kluczyk przez vicjąk; 
SPA wyźszey wardze, i razem skazując = 
Misi ręki liczyła sekundy. ? 

godzinie 1otey minucie 4 si 

znowu kluczyk e SEN raaith 
, O godzinie 1otey minucie 4'te ndz; 
3otey, przyłożyła go do io, a. 
tém posunęła nim po prawey wyższey p 
ce, przyczem zawsze palcem liczyłą 
> daley posunęła nim podob 
po lewem oku. 

O godzinie 10tey minucie 
kluczyk prawą ręką ną stole, 
łożyła do lewych skroni. i 

O godzinie 1otêy minucie 4gtey wzięł: 
w zęby kluczyk, obrócony zękojścią, praes 


4 


po- 
y Powiex 
sekundy 
NYM Sposobem 


4ôtey trzymała 
lewą zaś.przy” 


f 


| a 


straszyła się nagle, wyięła go Mes obróciła 
i włożyła ząb onegoż w usta. ) 

O godzinie 1otey minucie 59t€y se! andzie 
zotey nacierała skazuiącym oai lewey ręki, 
na którym była złoża obrączka, prawą rękę 
Zacząwszy od pułsu aż do łokcia w górę, 

O godzinie 1otey minucie 5 agiey, położyła 
lewą rękę pa prawym łokciu, i przekrzywiła 


przytów palec średni przęz palec skazuiący. 


O godzinie 1otey minutie 5 2giey sekuudzie 
gotey ruszała ustami I wydawała tony bez 
wypusczenia kluczyka, 

O godzińie 1otey minucie 5zciey sekundzie 
zotey, wyięła kluczyk z ust, wzniosła ręce, 
złożyła ie, otworzyła oczy, a obróciwszy ie 
ku niebu, modliła się w myślach. | 

O godzinie 1otey minucie 5ztey patrząła 
w górę, nacierała sobie ręce, i dała znak, 
aby iey obmyć czoła. 

Zdawała się żądać mokrey chustki, zamó- 
wioney na godzinę 1itą; ta niebyła iescze 
zmaczaną, albowiem. w chwili maczania, miała 
bydź woda czerpaną ze studni; brakowało 
iescze 4 minuty do godziny a1tey. Julia 
wpadła przeto w naywiększą niecierpliwość. 


W tey samey chwili, gdy iey zmaczaną chu-- 


stkę przyłożono, wybiła na mieyskim zegarze 
godziną 11ta, poczćm była spokoyną, 

_ Przynjesiono naczynie z cyny, napełnione 
wodą, aby w razie potrzeby chustka na nowo 
zmaczaną bydź mogła. Dała znak, aby na- 
czyQ1e takowe postawić na ziemi, a sama po- 
tożyłasię wzdłuż sofy; iednakże trzymała ona 
głowę i wierzchnią część ciała bokiem nad 
sofą, nachyliwgzy całą wyższą część ciała 
prawie ka samey ziemi. W tey postawie 
oparła ona mocno prawą rękę na cynowem 


a zcowonóć 


2% Baron Sztrombch czyni tę uwagę, iż się mu- 
siała pomylić w sposobie włożenia kluczyka, 
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md 


naczyniu stoiącem na ziemi, lewą zaś rękę 


trzymała wzniesioną do góry.*) 


W tem położeniu zostawała prawie przez - 
Podniosła się potćm i kazała się ` 
Stan mdłości, czyli raczey prze< 


minutę. 

obetrzeć. 
powiedzianego osłabienia, zbliżył się do koń- 
ca, a Julia zapadła, tak, iak przepowiedziała, 


w sen magnetyczny. Obudziła się o godzinie 


i2tey i była przez 1 5-godziny z Baronem 
Sztrombekiem na przechadzce, yć 
W krotce potćm, zapadła znowu w sen 
magnetyczny, w którym stanie zostawała da 
"godziny 2giey minuiy 2 I1wszey. — O godzi- 


` nie 2giey minucie 47mey, napadł ią powtór= 


nie sen magnetyczny. , 
Podczas powtórnego snu magnetycznego; 


który napadł był Fulig d. 13. Stycznia 1813, : 


e godzinie egiey minucie 47mey popołudniu, 
zdawała się ona wiele cierpieć wewnętrznie, 
i starała się w tym stanie sprawiać sobie ulgę 
sztucznóćm magaetyzowaniem, lub też może 
wysilenie się magnetyzmu przyśpieszyć. (Oba= 
czyć dzieło Barona Satrombeka stronnicę 10% 
i1o7). Byłatogodzina 4ta, gdzie wszystkie 
te przypadki doszły do naywyższego stopnia, 


Baron Sztrombek opisuie nam stan, wiakż 


Julia zapadła, następuiącym spesobem: 

„ W krótce po godzinie 4tey wstała (zawsze 
we śnie magnetycznym, iednak!z otwartemż 
oczyma) zsofy, i padła na ziemię modląc się 
z naywiększą skruchą. 


a kilka razy leżała na niey iak długa. Częste 
także wstawała i wznosiła ręce ku niebu, 


*) Oczywistą iest rzeczą, że Julia starała się przez 
to działanie, wprawić w sen magnetyczny, co 
: się iey zupelnie udało. Wyznała ona to sama 


(iak pisze Baron Sztrombek na stronnicy 114) ` 


i oznaczyła iako przyczynę wszystkich prze- 
szkod, te pytania, które Baron Sztromóek 
zadawał iey w czasie iey snu, podobnego-do 
mdłości. (Porównać to z powyższćm opisą+ 
niem, ) e. © 


Raz kięcząc wznosiłą 
ręce ku niebu, drugi raz biłaczołem o ziemię, > 


Błagała Boga o wyzdrowienie, Zdawała-się ` 


cierpieć strasznie, iednakże kurczowych-po-” 


ruszeń niemożna było na: niey, spostrzegać,. 


Niepodobra mi przypomnieć: sobie: słów, ) 


któremi się 2 czasu do.czasu wyrażała, ale 


wiem tyle, że to były naygorętsze i naypię= 


kpieysze modlitwy. Zdawało się, iakoby 


chciała powiedzieć, Że gię coś opuściło, i Że4' 


gdyby skutek z takowego opusczenia pocho- 
dzący, niebył do godziny 5tey uchylonym, 
, wszystko nadaiemnem -bgdzie.. „%0 Boże! 
` (zawołała) Poday mi twą rękę, wszakżeś 


tę obiecał! — Spoyrzyi, iak Rodzice tnoi- 


cierpią! — Wszak oni stali się Rodzicami 
moiemi, a ia icstem ich dziecięciem, ich 
trzecićm. dziecięciem !<*« y 

Gdy Żonę moią widziała we łzach (pisze 


daley Baron Sztromódek na stronnicy 108) 
rzekła do niey: „„,Uspokóy się, iescze nie 


po całey. nadziei. "© Bóg iescze -pomodz 
może.*« Potem przydała prosząc: ,;,,Zaraz 
wypiię szklankę wody z Cremor taztari: ** 
Potćm rzuciła się na sofę i leżała przez czas 
nieiaki, iak gdyby zupełnie osłabiona. Wkrótce 
. wstała znowu i padla iak długa na ziemię: 
~ modląc się tak gorąco i z taką skruchą ; iż nie- 
podobna tego wysłowić, Z początku zdawała 
się bydź spokoyną. daley zdawała się rozpa- 
czać, potóm okropnym sposobem bardzo 
często wołała: ,„,„Z Bogiem i ze światem, 
iużem.poicdnana; o. godzinie stey skończą 
się moie cierpienia! Mogę stanąć przed Tobą, 
bom poiedmana' z Tobą i zeświatem! 
s» Teraz niewątpiłem bynaymniey , Že umrze 
o godzinie 5tey. ` Zatrwożony i zaięty myślą 
ı doświadczenia wszelkicy ludzkiey pomocy, 
wybiegłem ż pokoiu; lecz natychmiast kazała 
mnie przywołać i z uniesieniem Żądała, abym 
się nie oddalał. ŚR 
» teraz modliła się żnowu klęcząc i maiąc 
ręce ku niebu wzniesione. — W tém zawołała: 
»,„Bóg mi podał rękę; iestem wysłuchapą, 
eń mi podał rękę! — Już się więcey nie- 


mwożcie, Jestem wysłuchaną!ś Tu mo. * 
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FX 2 
+1: . r COE TE E - A ~ ~ 4 
dliłą się czas nielakt na kolanach; dotykając? 
SiĘ czołem zięmi W tem zerwała się, rzuciła t 
się. przed. Żoną moją: na kolana; położyła” ` 
głowę, swoją na icy łonie'i dziękowała iey. 
za podięta w swey chorobie troskliwośćiwiyjył; : 
kai tkliwych, iż ich zęowu wysłowię. 
moliki w stanie, gdyż zć wzruszenia” 
jar em; że: zginę. ua Często wołała ;: 
Pa sid E | WOWGRIUCIE: a. ;dereś* piegi 
matką | ater pge nai 0)” 1ESTEŚ" niolą 
KR oiCluTzucjłą sid na-mioże łono, '- 
wołaiąc : zn Dzięki ci ;kochany: oyczei wy | , 
oboygu: wszystko ięstemi winpa g: gdzieżbyty R 
ia znalazła była*ludzi, którzyby p; 
skliwie byli pielęgnowali, jak 
długo i sczęśliwie.*'** Na samm 
sobie przypominam, mówiła:. 
roby, zktórey wyidę, nie dostinę. igdy, 
nie wpadnę nigdy w ten sen, z którego A 
siç za minut r0;. tylko iescze dni g, d k 
stępuiącego Pohiedżiàłku, będę kied AA + 
kiedyś drzymać, ale się tóm bynayinnie: SGA 
trwożcie, Jescze raz dziękuię, se Teraz < 
minut spoczynku | «e a: 
„_ O samey godzinie 
1 wesoła, iak gdyby 
s» Teraz ięstem -zdr 


mię tak tro- 
Będę żyła 
ostątku, ile 
» Tey cho: 


wy. 


5tey obudziła się rzeźwa 
sę snu lakiego, mówiąc;. 
e wą i iak gdyby nowo- 
narodzoną.  Zdaie sA się , ake biroj mi 
kamień spadł z serca.« | 
; "Dak się skończył ten pamiętny, s od Julii 
iako stanowczy przępowiedziany dzień., "Czy 
można to' było wierzyć,. ażeby: przywrócona 
do zdrowia, po'tylu, tak gwałtownych wzru. 
szeniaci, w stanie naturalnym nie miała czuć 
żadnego osłabienia, lub nie miała ż 
spoczynku? Nic z oboyga. | Tego samego 
dnia poszła ona o godzinie 7mey ną tax 
publiczny, a koło godziny gley na wćsołą . 
kompanią, w którey nic wie iedzac na wieczór . 
(iak była rozporządziła), bawiła do godziny . 
wpół do 1wszey w nocy. Potem poszła do 
domu i zaraz udała się na spoczyyck, (Obaczyć - 
dzieło Barona Szżrombeka. stronnicę 122.) 
( Dalszy ciąg potćm.); +. 

z Dodatek, 
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Z Ankony dnia 22- Grudnia. 
Król Jmć Negpolitański pisał do Generała 


dowodzącego jego woyskami w naszych pro. 


wincyach, iniędży innemi, co następuje: 
„Połączenie Marchiów z Królestwem Neapo- 
litańskióm , pie iest więćey taiemnicą na Kon- 
gresie Wiedeńskim. Austrya chce koniecznie, 
ażeby Ostatni traktat, który z nią zawarłem, 
podług całe; osnowy był do skutku przywie= 
dzionym. Zostawi ona moiemu staraniu, 
porozumieć się w tey mierze z Oycem $., 
któremu od dawnego czasu wiadomo, iż pta- 
wincyć te do państw jego więcey nienależą.* 
Z Neapolu dnia 19. Grudnia. 

W czorayszey nocy zapadł Król na gwałte- 
wna kolkę nerwową. Lekarze nadworni ba- 
wili wciąż dwanaście godzią w pałacu, i sczę: 


ściem pośpieszyli dość wcześnie z lekarstwami. 


dla położenia tamy szerzeniu się złego. Atoli 


względem przyczyny nagłey choroby Króla, 


podzielone są ich zdania. 

Z Paryża d. 13. Stycznia. 
Król Jmć podarował Xiężney Wellington 
serwis porcelanowy z fabryki Sevres, który 


należy do nayprzedziwnieyszych robot, iakie - 


kiedy tą fabryka wydała, . 

„ Xiężna Orleańska odzyskała przez ugodę 
piękną włość Chanteloup, która była prze- 
daną puq nazwiskiem dobr narodowych. Dwa 
małe grunta, których pewien stolarz nabył 
ziey własności, zostały iey przez tegoż zwró- 
coDE Z tém oświadczeniem: Że ich iedynie 
dla tego nabył, ażeby ie kiedykolwiek mógł 


jey zwrócić, z'ze w przeciwnym razie byłby ` 


je dla ubogich zapisał. 

W DOCY na 5,4, m. Umarł tu Generał -Po- 
ruczrik legrand, Par Francyi it. d. w 52 
roku życia Swego, Od 4. roku służył w woy- 
sku, i był cycem Żołnierzy, którzy zawsze 
Ż zaufaniem pod iego rozkazami. ciągneli. 
Ranę, która go do grobu zaprowadziła, otrzy. 
mał podęzas przeprawy” przez Beręwyng na 


"Lora 


` ezele pierwszey dywizyi korpusu Xięcia Reg- 


gio (Oudinet). aka 
Dnia 9. t. m. e godzinie 4tey z południa 
żnaydowała, się z4łetnia Xiężniczka Leo 
{Rohan Chabot), córka iedynaczka Xiężney 
de Serent, w swym pokoiu; i właśnie mfała 
się udać do Xiężney Orłeańskiey na obiad. 
Stała ona przed kominkiem, gdy ogień zas 
chwycił .iecy suknie;  nieseczęśliwa dzwoni, 
woła, lata po pokoiu; przybiega rareszcie 
Pani Serent, i znayduie ią w nayokropniey- 
szyin stanie. Wszelkie lekarzy zabiegi były 
nadaremnemi. / Po naywiększych męczar- 
niach dokonała Miężniczka Życia wczoray © 
godzinie 8. ranney. ; 
Pan Ręgzaud z Paryża wyniesiony został 
do stanu szlacheckiego, 2 to dla wynagro 
dzenia — iak wyrok opiewa — iego state- ` 
€zności, z którą stawał w obronie sprawy 
tronu. KAR $ 
Ulubiony pisarz Pan Fory wybrany został 
na członka Akademii Francużkiey w mieysce 
wierszopisa Parzy. — 
Gustaw Adolf, były Król Szwedzki, pisał 
z Bazył/eż do pierwszey klassy Instytutu naro- 


, dowego list z przyłączonym do niego, dzieł- 


kiem, w którym to liście oświądcza,iż ma zamiar 
udać się do Paryża i zamieszkać we Frazcyi. 
Minister, Kiądz Moztesguiou, miał zno- 
wu upraszać O uwolnienie siebie. 
Pełnomocnicy Amerykańscy częścią przy- 
byli ioż tu z Gandawy, częścią są spodzie- 
wani. | 
Król Szwedzki zasczycił Xiędza Sżkarda, 
Dyrektora instytutu głuchoniemych, orderem 
Gustawa Wizy.: 
|. Z Londynu dnia 1. Stycznia. ~S 
tabier przybył tu w piątek z Gan- 
dawy; ï miał niebawnie rozmowę z Hrabią 
Bathurst. | ` ii 
Hrabia Liverpool ( Pierwszy Minister ), 
wyiechał Ha kilka tygodni do wód Bath. 


g~ ¿á 


Gtoszą , Że liczba Kawalerów orderu © stu 
_pomnożoną będzie do 1000. Gazeta Morning 
Chronicle nazywa teraz order Ostu poko- 

leniem woyskowóm, którę stać się może bar- 
dzo niebezpieczoém wolności Angielskiey. 
Inne nazywaią go legią honorową Bry- 
tańską. r | 3 i 

Xiężniczka Wa Ilii skończyła zeszłey 
sobety 19 lat. Urodziny iey pierwszy raz 
obchodzone były we dworze. 


Rozmaite wiadomości. 

Królewicz Bawarski, który był ziechał na 
niejaki czas do Salcburga, poiechał nazad 
do W źedaia dnia 10. Stycznia, x 

W Monachium czynią wielkie przygoto- 
wania na przyjęcie NN. zagranicznych gości. 

Gazeta Berlinska donosi. co następuić: 
„Korsyka nietylko wyspie E/bie nadała rządcę, 
ale też i barbaryiskiemu państwu Tunis. Albor. 


gm teraźnieyszy rządca Szdź Ożżomań , po- 


obnież i zmarły niedawno Sżdź Hamuda , po- 
chodzą od Assana Ben Aly, który był rodem 
z Korsyki, dosiał się w niewolę , przyiął alko- 
ran, i r. 2706. obrany został Bejem Tunetan- 
skim. * 

Dostrzegacz Austryacki zawiera co nastę: 
„puje: „Rola polityczna, którą grało Zgro; 
madzenie Narodowe we Fraucy, Sciay 
gneła zaiste wzrok całego świata na członków 
onego. , Rozumimy więc, iż się przysłu- 
żymy czytelnikom naszym, umiesczaiąc po” 
krótce sczęgóły, powzięte ona ysławnieyszych 
pomiędzy nimi, a którzy w naywiększey 
części iescze Żyją: A 

* Albitte iest teraz Podinspektorem rewiów. 
— q4lguier był pomiesczony w, wydziale 
dyplomatycznym , ‘za zeszłego rządu, Postem 
przy. Duńskim dworze, — Arbogast iest 
nauczycielem matematyki w Szrasbyrgu. — 
*drmonville iest „znowu postrzegaczem 
w Rheims. — *Awema ma urząd w Paryżu 
w iednym z wyższych wydziałów admieistracyi, 

Bailleul iest teraz Dyrektorem połączo: 
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nych podatków w Amiens. — tBarrtre żyie 
w Paryżu, i należy do wydawania dzienni- 
ków. — *Barras Żyie w posiadaniu bardzo 
znakomitegormajątku w południowey Francyf. 
aa doż iest radcą przy sądach Królew- 
da Baade ie p 
pa z roli Been 
Poka ż $ yeaq de Gard. RF *Billaud. 
fie.) — Bo aesczE w. Sianamari (w Guia- 
zssy,d Anglas, był:za spadłego 

a teraz iest Parem, — 


rządu Senatorem, 
rząd w Ministerium spra» 


Bordas posiada u 
wiedłiwości, córa 
tCazabaceres iest w kapielach w Barre 
— *Combon żyie w swey piek a. 

| ękney włości 
Therral niedaleko Montpellier. ~ *C 
mas iest Adwokatem w Alby. -— pas 
żyie w Paryżu. — Casa-Bianca „ea e 
Senator, a teraz Par Francyi. ka iż 
iest teraz członkiem izby Deputowanych ze 
*Cochon, znany także pod nazwiskiem Hrabi 
l Apparent, został Senatorem dnia 28. Marca 
1808, Żyie teraz prywatnie w Paryży. — 
Coupé iest sędzią w Rheims. — *Courtois 
mieszka w Prześlicznym pałacu w Paryżu. 
Dannon > teraz Archiwaryusz w hotelu 
Soubise. — *David, malarz, żyie w Pa. 
ryżu. — Defermont mieszka w swoim zam. 
ku przy Neuilly- niedaleko Paryża: — Dela- 
kayę, iest przy połączonych -poborach, «s 
Devtrite, drukarz w Abbeville. = Dowlcet. 
Pontecoulant iest Hrabią i Parem, — ' Jop. 
nier Żyie w departamencie wyższey S$qon 
dzie posiada wielkie fabryki żelaza, __ Dz 
paps iest Adwokatem w Kolmarge, —; Du- 
boiszDubay, Senator za zeszłego rządy, nie 
został za leraznieyszego Parem, — *Duhem 
powrócił do.sztuki lekarskiey, ; pełni teraz 
powinności lekarza przy lazaretąch, — *Du- 
mont żyie w swoich dobrach w Pipe, 
_ TEnjubault iest teraz w Ministerium prźy- 
chodów. — Estaden$ Żyie w swoiey włości 
pod Toulon, (Dalszy ciąg następnie.) 


O O a A 


będzie dwoma 
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UWIADOMIEN Po ZANE 
dchodzącego iarmarku we Frankforcie i drq. 
za "Królewskiego Wysokiego Ministerium Przychodów ` 
iHandlu, nagchodzący tuteyszy iarmark Reminiscere, dla wygody 
kupców 'odwiedzaiących także iarmark Brunświcki, odbywać się 


zacznie się dia J 
powszechney wiadomości. 


tygodniami późniey, tak że zamiast dnia 13. 
dnia 27. Lutego 18:5 roku, 


Zmiana ta podaną iest dọ 


‘Frankfort nad Odrą dnia 25, Grudnia 1814. . 


ADE EE ATTACK Z EE DG ET "RECZ REA R W OOOO EC Z TZ O A CE YE WE CCA TORA 


OBW1ESCZENIE. 
Dam pusty i do reparacyi niezdatny, pod Nrem 
„ na przedmieściu S. Marcina położenie maiący, 


ma bydź przez więcey datność do rozebrania prze- 


dany; do licytacy! takowey przedaży , naznaczaią 
się tr4y termina: Óty 13 i 24. Lutego r. b.; na 
które wszyscy do kupna rzeczonego domu ochotę 
niaiący, wzywaią się. ` ż 
Poznań dnia 23. Stycznia I815. 
Prezydent Municypalny. 
Do zadzierżawienia, . 

` Dom pod. Nrem 233. na nowćm mieście sytuo- 
wany, od Dziedzica opuśczony, i 2 tego powodu 


"do Administracyi miasta należący, w dzierzawę 


trzechletnią od świąt Wiefkanocnych przyszłych, 
więcey daiącemu wypusczony będzie. Dotakowey 
icytacyi naznaczalą się trzy terminą: 25. t m. 
3-1 13. Lutego r: b.; na które wszyscy do tey 
Zierzawy ochotę maiący, wzywalą się. 
Poznań dnia 17. Stycznia 1815. 
Prezydent Municypalny. 


à 


_ Doniesienie. Kropli tak nazwanych W un der- 
Kron-Essenz, dostać moźna po Złł. 2. gr. 15. 
za flaszeczkę 


a J. Teod. Meisnera. 


Do przedania. W skutek zlecenia Prześw. 
Trybunału Cy wilnego Departamentu Poznańskiego 
i na wniosek przez radę fimiliyną ustanowioney 
opieki, iake to; JPani Agniszki, owdowiałey 
Marcinkowskieg, matki i naturałney opiekunki, 
i Walentego Nagorskiego, przydanego opiekuna 
nieletnich Jana, Weroniki i Karola Marcinkowa 
skich, wszystkich w Poznaniu na-przedmieścia 
$. Woyciecha Nro. gr zamieszkanie sobie. obie- 
raiących — maią bydź do pozostałości niegdy 
Jozefa Marcinkowskiego nalsżące, iako to; 


Magistrat 


1) dom tu na przedmieściu §. Woyciecha pod 
Nro. 56 sytuowany, w ryglowkę wybudo= 
wany, dachowką pokryty, na dole mieszkania 
maiący, 50 stop długi, 27 stop szeroki, wraz 
z staynią na podworzu będącą, 40 stop długą; 
15 stop szeroką, podobnież w reglowkę wye 
stiwioną, i podworek z ogrodem 45 [|] prg- 
tow obeymulącym; ` < 


2) także w podłe pierwszego położony pod 


Nro. 115 dom cały murowany, maiący na 
dole mieszkania, 40 stop długi^a 36 szeroki, 
wraz z podworkiem i ogrodem, czego wszyę 
stkiego powierzchnia 43 [_]prętow wynosi; 
przez biegłych taxatorow, pierwszy na 8911 ził,; 
drugi na 7935 złł. resp. dnia 5, i 7. Października 
1814 oszacowane, — przez publiczną licytacyą 
naywięcey daiącemu przed podpisanym Notaryu- 
szem przedane. Do pierwszego przygotowawczego 
przysądzenia wyznacza się dzień it. Latego 
r.b, zrana o godzinie Io. przed połua 
dniem, tu w kancellaryi podpisanego 
przy Garbarach pod Nro. 425.  OQchorę 
kupna maiący zechcą w czasie i mieyscu ozna- 
czonem stanąć, gdzie po oznaymieniu warunków 
kupna naywięcey daiący przysądzenie przygoto” 
wawcze uzyska. 
Działo się w Poznaniu dnia 16. Stycznia 1815 
roku, (L. S.)  Dobieliński, 
N Notar. Deptu Poznańsks 
Do przedania. -W moc wyroku Prześwietnego 
Trybunału Cywilnego Departamentu Poznańskiego 
potwierdzającego akt obrady familiyney z dnia 13. 


Stycznia roku bieżącego z Nro. 26 A. na żądanie . 


Opiekunów małoletnich dzieci po Jakubie Szłapce, 


w wsi Kiołczewie pod liczbą 42 zmarłym, iako to: 


Maryanny z Mockow owdowiałey Szłapczyny, matki 
małolernieh i Jakuba Szłopki, Okupnika, przy 
danego Opiekuna w wsi Kiołczewie Powiatu Kos 


T 


ściańskiego , mieszkalących. Przedzne będą drogą 
publiczney licytacyi za gotowe pieniądze naywię-. 
ccy daiącemu, nieruchomości i ruchomości, to 
iest: domostwo z przyległemi chlewami i studmią, 
browar z soszarnią i gorzalenką z wszelkiemi po- 
rządkami browarnemi i do gorzalni należącemi, 


= ` 
4 


m 2 


Do zadzierżawienia. Od 8S. Jana b. r. bedzie 
ządzierzawiona przez publiczną lic tacyą wieś 
Szpitalna Stary Gostyń, o ćwierć sę od miasta 
Gostynia w Powiecie Krobskim w Dzpartamencie 
Poznańskim leżąca, na trzy po sobie idące lata; 


termina licytacyi postanowiaią się: 


z prawem robienia i szynkowania piwa i wodki, łszy dnia 5. Marca, ją! 
młynek do mełcia słodów , ogrod i łąka; prawem 2gl dnia 19, Marca, 

wieczney dzierzawy nabyte, z opłaceniem kanonu 3ci dnia 3. Kwietnia r. b. 

rocznie z browaru Talarów 50. gr. 20., a z go- * żawsze na godzin 


t 


rzalni Talarów 10. oprócz podatków zwyczaynych 
' Rządowych i wieyskich, która go nieruchomość 
ogolnie oceniona przez Biegłych na Złotych pol- 
skich 9,480. — Przedaź ta uskutecznioną zostanie 
ma gruncie w wsi Kiołczewie- pod Kościanem, 
w Powiecie tuteyszym, w domu pod liczbą 42. 
przez podpisanego Notaryusza Powiatu tutey szego; 
w Kościanie na rynku pod liczbą 23 mieszkatącego. 
Do którey to licyracyi termin przedstanowczy, 
czyli przygotowujący, na dzień 6. Marca roku 
bieżącego wyznaczonym został, — Wzywa się 
zatóm chęć do kupna maiących, iako teź 1 Wie- 
reycieli, pretensye do spadku zmarłego maiących; 

aby się na terminie tym stawili. 

Kościan dnia 21. Stycznia I815. - `, 
Pisarz Aktowy Powiaru Kościańskiego 
Departamentu Poznańskiego, 
J. Zgorzalewicz, 


Do przedania. Dom w mieście Krotoszynie 
Departamentu Poznańskiego między żydami przy 
` Žabniku stoiący, drewniany, pod liczbą 448. 


z małym w tyle domu będącym owocowym ogro-= 


| dkiem, do Śnkcessorów nieletnich ś. p. Macieia 


Owoc należący, przez biegłych na Ził. pol. 1400 
zacowany, Ba fundamencie obrad familiynych, 
przez Przeświermy Trybanał Cywilny Departa- 
mentu Poznańskiego z dnia 12, Grudnia potwier- 
dzonych, na żądanie opieki, inianowicie Ann 
z Peiszkaw wdowy Owoc, matki i Opiekunki, 
jako i Jana Franche, młynarza, Podopiekuna, 
su w Krojoszynie mieszkalących, sprzedany Zo- 
stanie drogą publiczney hcytacył za gotową zaraz 
zapłatę, naywięcey daiącemu. Do którey licy- 
tacyi termiń przedstanowczy ra dzień 6. Marca 
r.b, o godzinie grey zrana w kancelaryi podpi- 
sanego Notaryusza, do tey licytacyi upoważnio- 
nego, w mieście Krotoszynie w domu pszy ulicy 
„Nowy świat'zwaney, pod liczbą 622, iako miey- 
scu urzędowania iego,. wyznaczony został, 
Ksotoszyn dnia 21. Stycznia 1515. 
Qżegalski, N, P. K. 


| m 


; £ IOtą przed pbłudniem w Biórze 
Policyi. Oehotę więc ma; p ; 
lfikuiący się do nieg, zaparta ay "ania t kwa. 


Gostyń dnia 1x5, Stycznia 1815. 
( | Burmistrz Zastępca 
ulłesza, 
się Z wolney ręki 
cy r, b. do tegoż 
worzec na przed» 


Do zadzierźawienia, Puscza 
w roczną dzierzawę od Wielkano 
święta > Po bem 1816, d 
mieściu Święto Marcinskićm 
ogrodu „Mcielskich sytuowany Nrem 19. obok 
waniem wszelkim, stayniatmi, śpicblerzen saor 
dem, do niego należącćmi, chote mai 1 ogro- 
dzierzawienia tegże posiadłości, będą m ur) e 
żdego czasu od „dnia 26. b. m. przeyczeć: gy Ee 
na içż dzierzawę u W go Ogrodowicza, AAS. ta 
w Poznaniu na ulicy Szerokiey mieszkai 36m 
lub zgłosić się do niźey podpisanego Dodit 

Nekla pod Kostrzynam dnia £9. Stycznia 1815 


pm 

Gio VWIADOMIENIE: i 

Sprawie Keyminalney naprzeciw Itze à 
Fux e Comp. przyatesztowany uay w Saa 
Kościan daa 11. Listopada r, z. Szaroz, Jakubowi 
Lizegowi . Aaowczasowemu fiktorowi 2 Kargowy 
i Holszttna, koń, którego własność przeż tegoż 
denuncyama ( którego pobyt teraźnieyszy lesg 
niewiadomy ) udowodnioną miezostała, prze 
niżey podpisany Sąd uwiadomia Szanowna Pabi 


Y czność, iż konia iepoź opis, iest nasten, 


Koń buławy, około 6 cali wysokości, Z EPUCY: 
igrzywą czarną, bez odmiany, lat częer sosem 
maiący. Jeżeli więc kto mniema się był, Sym 
cielem tegoż, udać się wimien dą Sdu wiaście 
w ciqgu 4ch niedziel od dnia publikąc wi wspo, 
a na'ten:czas po dokładnóm udowog 74% 


| i Qwodnieniu whas 
sności i opłaceniu kosztów ża utrzymanie końła 
quaest. wydanym zostahie, » Gdyby zaś przed 


upłypieniem zwyż rzeczonego czasy -mkt sie ni 

: > y 3N ę nio- 

zgłosił, koń ten przez publiczny |, ú 

dany będzie. nii 4 Kytacyą sprze 
Wschowa dnia 16. Stycznia q9; =. 


Sąd Policyi Poprawczey Qbwodu Wschowskiego; 


